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U PE EN.. 1 
W e SRODĘ DNIA 6. MARCA 1805. 


2 Wiednia 0. 27. Lutego. 

W rocznicę śmierci 4. p. Cesarza Jac Jó- 
zefa IL edprawione zeftały d. 22 Lutego wie- 
Czerem wigiliie, a nazalutrz exekwiie, na 
których zpaydowałi "Mię Nayiaśnieysi Cesar- 
wo jehmeść zArcy Xżętami i calym awi 
reaL p 

J. C.K. Apot. Mość raczył C, K. szam- 
<belenowi i jemerałowi feldwacbmirzowi hrabi 
Desfoure w nadgrodę iego dla kraiu zasług 1 


przez wzgląd na pókrewieńftwo iego z węgier- ` 


gką familia hrąbiow Szechiny , udzielić nay 
łaskawiey indygenat węgierski. 

W liczbie 14600 ludzi, którzy w prze- 
ciągu 10 łat, to iel od r7gi do 1800 roku w 
"Wiedniu co rocznie umieraij , znaydewałoł fie 
Po 835 dzieci, które padały ofiarą naturalney 
ospy , mie rachniąc  znaczney liczby , która 
przez tę chorobe pozbyła wzrokui innego ka- 
lectwa nabyła, W reku t801 gdy zaczętoszcze» 
pić krowią ospę nienmarło ich pomiędzy 15, 
I31 osób tylko 164 na naturalną ospę; w roku 
1822 pomiędzy 14,528 osób tylko 61; w reku 
1353 pomiędzy 14,383 osób tylko 37, a wro- 
ku 1804 nakoniec pomiędzy 14,035 osób tylko 
2 zktórych jeszcze iedno byto przeieżdzaią- 
cych ubcych rodzicow, (w Londyme, gdzie 
azczepienie debroczynney krowiey ospy, przez 


MODNES ZZA 


lekarza Jennera wynalezioney, dopiero od 2 
lar zaprowadzono, umarło dzieci na naturalną 
ospę w 1800 roku 2409, W I8OI — 1461, 4 
1802 — 1570 , w 1803— 1173, w 1804—58 
Mor dzieci w prowincyach fniższey Aufryi 
iefk teraz nierownie mnieyszy na narurainą Ow 
spę iak wfolicy, W wielu dyftryktach ga- 
szczepioao wszyfłkim dzieciom krowią osp; , 
i powzeba sobie obiecywaa zupełne w ykorze- 
nienie ndturalney ospy. 
~ *Jakotiemie bywają sławne kąpiele czeskie 
w Tóplirz odwiedramć , pokazuie fię z reieftrow 
toku przeszłego 1904. Odwiedziło te wody 
cudzoziemcow i kralowcow , nie m pęk Zol. 
mierzy » 91I osób. 

Z Brywad.27. Lotega 

Lifiy od granic tureckich donoszą , że po- 
witańcy zbliżyli fię we 2 oddziały pod Bel- 
grad; jeden pod dowoztwem Czerny ftoi przy 
Valivs, drugi pod Czarapizem w bliskości 
Belgradu , a trzeci zbiera fię pod Oftrażmicą, 
i mocno fię w broni ćwiczy. 

Już spełniło fię czegośmy fię dawniey 
spodziewali: Serwiyscy powfłańcy otoczyli 
wyszłych z Belgrada blisko 300 Kersynłow i 
Arnautow w okolicy Semendryi, po nie wiel- 
kim oporze zabrali į de twierdzy Semendrya 


odesłali. Ta twierdza lubo ie małą turecką 
J 


BAŁY ZA zk A. 
o osadzona, w zupełney jednak ara oświeceniem miafła i ucztami u | różnych urac 
zoftaie Serwiianow ,» którzy ią ma vkoło ota- dnikow obchodzone.,  Udworu nadzwyczay 
czaią i mieszkańcy tamteysi są powiększey wiele było ślachty.  Naftępca tronu znaydo- 
części Serwiianie. Oftatui lift dodaie nakouiec, wał fie tamże z całą królewską familiią. 
że bardzo mało Szrwiianie zoftawili przy ży- Deffalices poftanowił opłatę od mocnych 
ciu Korsyalow i Arnautow, i zabrali im wszy- trunkow w prowadzonych na St. Domingo po 
ftkie pieniądze w kwocie 36,000 piaftrow. Ta 2 tal. od galonu, 
okoliczność sprawiła wielką trwogę w Belgra- D. 17 Stycznia odprawiona była kapitn- 
dzie; tamteysi Turcy upatrują nawet pomię- ła podwiązkowego ' orderu: Xżę Bedford, 
dzy swoiemy zdradliwych ludzi, którzy mo-. margrabia Aberkrn, hrabiowie Pembroke , 
gą otworzyć bramy powftańcom do miafta, Wiochelsea i Chefterfeld zeftali kawalerami 
dopomodż im mordow i rabunku, tego orderu. 
Niejaki Mehmed aga, Spab „którego cheia- W Nowymfiorka był d. 18 Grudnia wiel- 
no w Belgradzie zamordować , uciekł d. 7 Sty- ki pożar, przez który spaliła fie iedna cała v- 
"cznia do powfłańcow oddaiąc fię pod ich opie- lica i część drugiey, r Rachuią szkody do g% 
kę; półkownik Czarąpiz, przyiął go i kazał mill. raltrow. 
do C-K. granicy odprowadzić, ponieważ on Piędzięliąt przęwógowych Markow zar- 
„pofiadaiąc znaczne dobra w Serwii, zawszę tami | gmawicyą do, tayney wypriwy 
fię z chrześciańskiemi poddanemi dabrze i łą 'Przezuaczonych , ftoią teraz przy Grawesan- 
godnie obchodził, dzie. Regiment 15 dyaganii odzbrał rozkaz 
i D. 8 Lutego umacł w Zemlinie Muttis a- wfiadania na okręty 
ga, firoonik bywszych w Belgradzie dejowa ~~ — Dworska gazetą donosi, że J. K. Mosc pa- | 
„zwłoki jega -wydane zaftały ua Żądanie iego nwajił Re Lima dę Sodz4 z Bombaiu przyiąc i | 
krewnych, aby w Belgradzie przy awaich nosić gostugaliki ordęt i 
przodkach były pogrzebane. M. Xot+m.przy- Amerykanie opatruią ciągle, podłus ną: 
był na C, K. komorę Moellach po pozolla- szych pism, Murzynow na St. Domingo w 
logd zmarłego. «brog wszelkiego rodziiu. Amgrykański iędeu 
Z Londynu d. 6. Lątzga (przez Hollandyq.) okręt zawiozł tam aiedawno 70,000 funtow 
Gjbraltar zotat d. 19 Grudnia ze zdro- prochy i otrzymal ma każdy funt po I tala- 
wy ogłoszony ; domy wszyfkie wykądzonp. rze, 
| Qq 1 Stycznia zącznię fly kommanikacgya z o- 


„Pisma nasze podaią naftępniący ftaa terg- 
krętami w porcie. 


Jenerał Fox przybył tam Z gnieyszey. poriugalskiey armii: 28 regimentow 
przewozowęmi fłatkami d. 7 Grudnia; lącz piechoty pa p102 ludzi, 4 regimenia artyleryi 
zatrzy mał fię a wysidzenięn woyska, które, po gog fudzi, 15 regimeqtow iazdy po 3% 
" ga praybygie zniszczyło nadzieia nięprzyia- lylzj; ogołem 39,972 ludzi, 
ciela wzięcie od ręki Gibraltżru, Nowy port londyński zaftał d. 31 Sty: 
Qftatmię donjefienia z Ameryki zapewnia: | C20 uroczyścje otwarzony nA przyymowa- 
lą, żę P, Jefferson będzię na noya prezyden- nie okrętaw , przyczem znąydowało fię wiele 
tem sii Ranew obrany, a P. Clin wyższego fłanu osób, 
tow z Nowagoiorky wice pręzydęntem,, a Z Lizbony donoszą , że Hiszpaniia poda” 
Urodziny Królowey były d, 13 Stycznia łą portugalskiemu rządowi notę, w ktúrey 


A 

Żąda zamknięcia portow dla Avglikow ; dwor 
lednak portugalski dotąd na nią nie Gal odpo- 
wiedzi, 3 

Hisepański poseł kawaler d' Anduaga wy- 
jechał d. 4a Śryczpia g Londynu. Powraca na 
Hollandyą do Hiszpanii. | _ 

Trzy angielskie okręty, które były w 
W alencyi gatrzy mane » umkoęły tamtad za” 
brawsey z soPĄ firzegący ch ich hiszpańskich 
śbołnierzy. f 

Posłaniec ftanu W aglłaff pobiegł z lifiami 
do naszego posłi w Petersburgu. 

Hiszpańscy łeńcy są w Anglii osobno od 


francuzkich trzymani, ponieważ nie mogli fẹ, 


razem zgodzie, 

D.3 t m. przybył P. Nowosilcow po- 
wracający na fregacie Chiffone ġo Petersburga 
„do Dealu; odwiedził tam admirała Holloway 
„| inaych officyerow morskich. Z Dealu wuda? 
fię do Dawru, a ftamtąd do wieyskiego mie- 
szkania lerda Keita. | - taż 
5 Admirał Warren bywszy nasz ambaffa" 
dor w Petersburgu, aragna M KPoR2 gowo- 
dztwo nad jedia feg YH, 

D. 18 Stycznia tahi byt nagislt na au- 
dyencyi uKróla, żę wiele osób nie mogły mu 
bydź przedfiawione. ! 
sy powiedzenie woyny Hiszpanii ze firony 

Wielkiey Brytanii. 

Od chwili rozpoczęcia krokow qieprzyja- 
cielskich między Wielką Brytaniią i Francya, 
miała Wielka Brytaniia doilateczny powod 
do woyny, wypływający z traktatu St. Ilde- 
phonse, gdyż go Hiszpaniia nie-cofnęra. 
spomniony zajfte traktat zamienia w 

Hiszpanii} z rządem francuzkim, tak 
przez "Uznanie nieprzyzwoitego wazaliłwś , 
iake też wyrażne opisy względem krokow za- 
czepnych bez żadnego wy iątku. | 

Ww Warunkach tego traktatu zezwala fiisz- 
panin BA danie Sznaczynych pofiłkow lądo- 


ledng 
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wych | morskich do ntowadzeria każdey woy- 
ny; lakąby Rzepospolita Frafcuzka wieść po- 
ftanowiła,  Zrzeka fię wyraźnie wszelkiego 
prawa rożftrząsania gatunku, przyczyny luś 
sprawiedliwości takowey wóyny. Obewiąza» 
ła fię mayprzod, do dania okrętow i wbySKA, 
tak dalece, iż ilość tych poliłkow nie zgadza fię 
ze ftanem Hiszpanii ; F gdyby te pofiłki bie 
w yftarczafy leszcze do żąmiarow Fratcyi, 
W tym razie przyymułe ha fieble obowiązek 
użycia wszelkich fi swoich w celu zebrania 
cułey sweięy potęgi lądowey i morskiey , ia- 
kąby tylko wyltawić mogła. Zezwala, aże- 
by ta potęga zoftawaja pod rozkazami Frau- 
cyi, końcem użycia jey łącznie lub poledyń- 
czo na szkodzenie wspólnemu nieprzytłacielo- 
wi. Tak więc Hiszpania oddała całkowicie 
potęgę swoię w ręce rządu francuzkiego, i Tta- 
ła fię narzędziem  francuzkiey ambicyl, lub 
chęci napafiowania, i którey Francya mogła- 
by użyć, podług upodabania, do proiektoyy 
Swwich na obalenie rządu | zniszczenie „bytu 
narodowego W ielkiey, Brytanii. 
Rodzay takowego traktatu nadawał W fel- 
kiey Brytanii niezaprzeczone prawo do oświad- 
czemia Hiszpanii, iż dopóki nie zrqzecze fię 
wspomnionego trakratu, lub nie zapewni, iż o- 
pisow iego nieuskuteczni, dopóty nie noże bydż 
uważame za neutralne mocarftwo. i 
, pi Nie, użyto iednak tego ptawa, 4 to 2 
przyczyn froztropności i przychylności do 
Hrszpanii, tudzież z powodu zapewnienia t- 
czynionego Królowi Jmć o zamysłach Hiszpa- 
nii, tchnących spokoynością. Król jme nie 
nalegał z.początku o wyraźne i utoczyfte zezë- 
czenie fię tego traktatu. Nie zdawało fię tak- 
że. ażeby Francya ża pierwszą wsiadorttością 
o woynie, i przed miefiącem Lipcem toku 1893 
domagała lię wyrażnie pofiłkow od Hiszpanii. 
Oświadczobo mmiuifrowi. królewskiemu przy 
dworze Madryckim, iż Król Jmc Kawligki 
: a(o 


X 
nie sądzi fię bydż obowiązznym do uskutecz- 
nienia warunkow traktatu w St. [delphonse, w 
czafie woyny między W ielką Brytanią i Fraa- 
Sya, a to bez dalszego tłómaczenia fię; lubo 
waruqki w<pomnionefjo traktatu pewinny by- 
ły dać powod do inuego wcale oświadczenia. 
Dopiero w miefiącu Październiku podpisano 
konwencyą, w którey Hiszpaniia obowiązała 
fię płacić Francyi pewną summę co miefiąc, 
zamialt pofiłkow w okrętach i woysku, wspo- 
maionym traktatem uftanowionych. Lecz nie 
dano żadńey urzędowey wiadomości ani o ilo- 
Ści tey summy , ani o pewnych innych wa- 
runkach, żaftrzeżonych w tey konwencyi. 

Poset Króla Jmgi w Madrycie oświadczył 
niezwłocznie rządowi hiszpańskiemu, iż tak 
znaczne pofiłki piemiężne, do których płace- 
nia, iak sądzić wypadało, Hiszpaniia (ię obo- 
wiązała, przechodziły wszelkie granice po- 
miarkowania I podlegania , i że nie mogą bydź 
uważane za układ momentalny, zwłaszcza, iż 
gdyby dłużey trwały, mogłyby zaszkodzić 
Anglii bardziey , aniżeli otwarta woyna. 

W. kdpowfedzi na takowe przełóżenia ð- 
kazano chęć zyskania czasu , ij daqo Zapewnie- 
nia, którę okoliczności donielioze: Królowi Je- 
gomeścj zkądinąd potwierdziły , Ż rząd hisze 
pański chte uwolnic fię od tego obowiązku , 
ieżliby wypadki nidarzyty bezpieczną porę. 

Jak tylko Król jmć miał powod do są- 
dzenia, iś takowa końwencya zawartą zolta- 
ła, gozkazał harychmiaft miaiiirowi swoiemu, 
aby oświadczył dwarowi Madryckiemu, iż 
sposob poftępowania Króla jmci wzgłędem 
Hiszpanii zależy w pewnym fłepniu do ilości 
tych poliłkow, 1 od zachówania zupełney 
neutralmości przez Hiszpaniią, i że niepodo* 
bna, ażeby ciągłe płacenie pofiłkow pienięż- 
nych w tey ilości uważać można inaćzey, tyl- 
ko za profte posiłki woienne. Zalećino pize- 
*to'posłowi Króla Jfici Tod ,*ażtby fię próte- 
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fttował puzectwko wspomaloney kotwencyl, 
iako przeciwko zgwałceniu neutralności i spra- 
wiedliwey przyczyny do woyny ; Are, aże- 
by oświadczył, iż wftrzymanie krokow nie- 
przyiacielskich z ftrony naszey uważać nale- 
ży iako czasowy Średek, i że nam wolne 
bydż powinno uważać dłuższe trwanie. tey 
konwencyi za powod do woyny ; 3cie, iż nie 
należy zazwolic na weyście woyska francuz- 
kiego do Hiszpanii: 4te, iż wszelkie azbrainuią 
na morzu dadzą wielki powod da zawiści, i 
że wszyftkie przysposobienia w celu pomat 
gania Fraucyi na morzu ftałyby fię doftatecz- 
ną przyczyną do woyny; nakoniec, ażeby 
porty hiszpańskie były otwarte dla okrętow 


„kupieckich, i ażeby z okrętami naszemi wo- 


iennemi w takim sposobie fię obchodzono, 
iak z francuzkiemi. Zalecono oraz minifirowi 
Króla Jmci, iż skoro odbierze niewątpliwą 
wiadomość o wkroczenie woyska francuzkie- 
go do Hiszpanii, iub o uzbraianiach morskich 

w Hiszpanii na wsparcie Francyi, ażeby na- 
tychmiaft wyieshiłt» Madrytu, doniosł zaraz 


* dowodzcam tlot naszych o niezwłoczaym roz- 


poczściau krakow nieprzyiacielskich , i zalecił 
Im,' ażeby nie czekając dalszych rozkazow 
zabierali okręty hiszpańskie, Nad uskutecz- 
nieniem tych inftrukcyi dingo rozważano. Pau 


, Cevallos zapytał fię miniltra Króla [mci, czy- 


li dalsze dawanie Francyi pofitkow pienięż- 
mych uważane bydź ma za powed do woyny i 
czyli moceu iefk uczynić w tey mierze oświad- 
czenie? Odpowiedział minifter iż iet mocen, 
i że woyna będzie nieochybny'm skutkiem ta- 
kowego pofłępowania.  Pragnał atoli Król 
Jmć, wfirzymacć fię ile możności, i z tego po- 
wodu zalecił w infirukcyi minifirowi swóte- 
mu w Madrycie , ażeby oświadczył, iż ieżeli 
dwor hiszpański uważa te pofiłki za czasowe, 
w cym razie Krói Jmć patrzeć będzie ną nie 
przez czas niełaki' óbviętnym okiem , leca 'ie- 


w 


X 
$Śnak wyrok iego w tey mierze zależeć mufi 
Od dokładney wiadomości o rzetelnym opilie 
wszyfikich waruuków między Hiszpanią i 
Francyg , i-ed poftanowietia rządu hiszpań- 
skiego, tyczącego fię utrzymania neutralności 
w szanownym ftopniu, 8 to we wszyftkieh 
ienych przypadkach; nakoniec że Król Jmć 
nie może (ię ofatecznie oświadczyć, czyli te 
pofiłki pieniężne uważać będzie za powod do 
woyny lub nie, dopóki w sposobie zaspoka= 
iaiącym nie odbierze odpowiedzi na te pyta- 
nia, i dopóki nie będzie miał przysłaney so- 
bie kopii wspomnioney konwzncyi- 

Przed odebraniem tey inftrukcyi datowa- 
ney dnia 21 Stycznia 1804, wiadomość o pe- 
wnych uzbrajaniach morskich w portach hisz- 
pańskich dała powod do nowey korresponden- 
cyi między miniftrem Króla Jmci i rządem 
hiszpańskim. W iedney z pierwszych not 
swoich wyraził wspomniony minifter, iż ieże- 
liby ma tego miał bydź przymuszony de roz- 
poczęcia woyny, w tym razie nie będzie mu 
Potrzeba uczynic żadnego innego oświadcze- 
pw procz tego, Które iuż uczynił. Odpo- 
wiedź rządu hiszpańskiego była z początku 
wykrętna, i minifter Króla Jmci ukończył z 
swoiey ftrony korrespondencyą, podawszy d. 
18 Lutego notę Z oświadczeniem, iż Król 
Jmc wymaga, ażeby zaniechano wszelkiego 
uzbraiainia morskiego, i zakazano sprzedawać 
zdobyczy w kraiach hiszpańskich, i że, gdy- 
by NA te dwa artykuły nie zezwolono» w tym 

| pzić ma rozkaz wyiechać z Madrytu. Na 
swą z tych artykułow odpowiedziano w Spo- 
= ziapokaiaiącyw » i wydano ftosowne 
zy. Co fię tyczy pierwszego artykułu, 
powa fię do dawnieyszego oświadczenia. 
Nie dano zaś oftateczney odpowiedzi na żąda- 
a" względem udzielenia konwencyi z Francyą. 
Tym czasem gdy fię zdawało, iż wŃrzyma- 
‘we *zbraiania w portach hiszpańskich. zafłały 
więcrze czy w takim ftanie na czas nieiaki. 
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Y , 
W miefiąca Lipcu 1804 rząd biszpańsk 
zapewaił e zupełney Swoiey neutralności, i 
oświadczył , iż nie dał żaduego rozkazu do u- 
zbraiania w portach swoich. Lecz w naftę- 
puiącym miefiacu, po powyższym świeżym 
zapewnieniu, i po położeniu w nim zupełuey 
ufności, sprawuiący interefla Wiel. Brytani 
odebrał wiadomość od admirała, dowodzcy; 
okrętow królewskich przed Ferrolem , iż uad- 
szedł przez Hiszpaniią pofiłek w żołnierzach i 
maytkach dla okrętaw woiennych francizkich 
w Ferrolu i Tulonie. Z tego powodu podano 
dwie noty miniftrom hiszpańskim, lecz ani na 
iednę , ani na drugą nie odpowiedziano. W 
keńcu miefigca Września odebrano w Londy- 
nie wiadomość od admirała angielskiego , ms- 
iącega dawodztwo nad eskadrą krążącą przęd 
Ferrofem, iż dwor Madrycki dał itotnie rozkaz, 
ażeby bez zwłoki uzbrojono w tym porcie 4 
okręty llniowe, 3 fregaty į kilka innych mniey- 
szych okrętew; iż tenże admirał dowiedział 
fię: że podobneż rozkazy posłano do Kartą: 
geny i Kadyxu, i że w szczególności załąco- 
no g okrętow Hnioypym pierwszego rzędin ę 
ażeby wypłynęły z Kadyxu; nakoniec, ze na- 
kazano uzbrajać ftatki pocztowe, iak pod cząs 
woyny, właśnie iak gdyby chciano dac, oczy* 
wifty dowod zamiarow mieprzyiacielskich. 
Pokazuie fię ztąd widocznie zgwałcenie 
warunkow» pod któremi pokoy miał pydź na- 
dal utrzymany. Oświadczonu naypřaod: rzą- 
dowi biszpańskiemu, iż gdy woyna będzie 
nieeddzielnym skutkiem takowych krokow, 
Król jmé zatym poczytuie sobie za obowiązek 
rozpocząć natychmiaft kroki nieprzyiacielskie; 
trzymaiąc fię syftematu umiarkowaia pofta- 
nowi? jeszcze wynałeśdź ieden sposob do zgo- 
dy , pozwalając Hiszpanii tak sobie poftępe- 
wać, iak iey prawdziwy i własny interes Í 
bezpieczeń two przepisuje. * W'y pada, tu uwa- 
żać, iż.ebwinianie poftępowania Króla Jaci 


5. 202 


zawarte w manifeście hiszpa fskin, a żadney 
zas dy nie maiące, wymierzone teft przeciwka 
powolności królewskiey. Gdy Król jundu- 
skutecznił słuszne i niewątpliwie prawa swoie 
do rozpoczęcie woyny, nie uąleżato więc pod 
żadnym pozerem popisywać fie z tik fałszy- 
wemi i zwodniczemi oświadczeniami. Nietyl- 
ko zatym takową powoli gds która iednik 
adr żnieyszęy woyny nie <prawił. , fałszywie 
wyflawiona, lecz nawet zamie”loro ią w Bo 

budkę do nskarżąń dla tego, iż powolność 
roztiagniona do mapaTnikow nie zotłała przy- 

wiedzioną do miebezpreczney } nieprzyjermey 
oftateczności. 

Stosownie. do wspomnłonych í odebra- 
nych tu wiadomości, posłano rozkaz mirrftro- 
wi Króla Jmci w Madrycie, ażeby domegał 
fig ośwfadczeni? względem konwency? medzy 
Hiszpanii i Frincyz, a naybBardzicy , ażeby 
walegał o przywrócenie nzbraiuń moskich w 
* portach kiszpańskich do rego fana, fsk byty 
przed rozpoczęciem. krokow nferrzy Bcielshich 
między W telką Brytanią + F Fratryą. Zw. 
weono mu oraz, ażeby wyraże oświadczył 
rządowi kiszpańskiemu, rż Król jmé poczyta: 
je sobie za obowiązek, aby niezwłocznie u- 
Rył wszelkich srodkow przezarności „ z szcze- 
gómiey , aby dał rozkwz Adnirałowi Rwoienm 
Xrążącenu przed Ferralenf, iżby żadwego okrętu 
wolęńtego z tego portu nie wyguszezał, i 
tamże nie wpuszczał. 

Nate wszytkie Kilkokrotn= przełożenie, 


mie dano zaspokafałącey, ótłpowiedzi . pdytym- 


czasem zpowud pow. kości królewskiey nie- 
przyjaciel zmczne skuby otubierał»„ r miał 
Fatwośc q:fłanieńie wydufiow swoich. 

Kiżd: okokezność Tw ogółnyme poffepe- 
"wani Hiszpani, wzmiecały, czuły bieznośc 
agdw W. Brytami.  Sprzątałet» + warsetatu 
ekręry biszpafskie, eżelbyy zrobić mieySce o- 


“hreton sroiennytu f:aqcuakiu powzebijącym 


sf 
dapfiwy, Wro frattużkie z mitami 
ciagnełą przez trzy hisapańsik, Usbkiańo "W 
Ferrolu znaczną liczbę okręfow , które polze 
czone z okrątamić feancazkiemi práewyższałg 
eskadrę Król+jirć krążąca przed Ferrolem; Po- 
większenie petęgt morskieu , i wypływaiące 
ftad pomuożenie wydatkow, - były podobnież 
dla Angli. skurkiem poRępowania Eliszp iaią 
W szyfiko to: wychgało :tey  Iraskliwości,, 
tych pszełcżeł $ tego trybu, iakiigo Król 
Jiné zdraz użył « Gly dane urzędową wia. 
dompść o zamiarach Króla puć względem 
chwycenia fe takowych potrzebnych krokow, 
zapewniono -efxz rajd hiszpański. iż Król jmć 
mia szczera chęc qrrzyingma debrey Wwarmanii 
2 Htszpamtią. lecz takowy fan- rzeczy wye 
maga komieczme , ażeby „zaniechano wszetkie- 


go uzbrnizmiz , "$ zrzeczono (ię zwirzkow 2 


Francyą, mk daleko posumętych, a.wzgię* 
dem czego tylokretnie już a madaremnit nezy- 
miano przełożenia. (Reszta pokito 
Z Hagi d. 16. Lutegoe ` 

“Admira? Verhuel pizybył z.z Paryży dw 
Dunkierk Tod przybycia mm iego praemą 
nieuftannie md przygotowaniem do wyy- 
"vie Ba morze połączonsy tam liczney frae- 
euzkiey i batawsktiey fłotyli, która wyebm- 
ża pirwe sktzydło więlkiego w Bomognój m- 
zbrotewie . Z wyższego rozkazu wezwat je” 
nera? Vignolles rząd batawski, aby nietylko 
batawslą fotę e ale F texelskę wyprawę pa- | 
tychmiaf: w żywwość apatrzył. 

FuteySza iedno pismro udziela zawmiege 
d. £ Sierpnia r. z. między naszem rząde i f 
Kiem Oranii tmiktara w 2: mrykutaeh wzgłę- | 
dem wyredgrodzenia tego Kciz, ksóry sk 
wiadomo ciałe prawodawcze odrzaęiłor Po- 
mienioty Xg zrzeka ie wszelkich praw, ga- 
dmości i pofiadłości w Rzpltey batawskieg ze 
sumnię 5 mih. zb. hali. ; Tenge Kżę warował 
sobie ieszcze, ażeby grob isgo przodkow byi 
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DUE 
zrinewany, nikogo. w nim nie chowano i 
wszylt'ie w nim znayduiące fig pemniki przy- 
zwoicie utrzymywano. W ymówił sobie tak- 
żespowrócenie tych sprzętow » xiążek „ obras 
gow i rzadkości, które są w szacunku u demu 
Qram. z 

P. Schimmelpenntek , który. już zakoń” 
czył swoie negocyacyć w Paryżu, nie przy 
iął godności prezydenta, którą mu ofiarowane. 
Sapic jedónk aa czelè rządu, który będzie 
tymczasowy ; pod tytułem radcy ponsyoka- 
rza. Ofarowano my pałuc Altenhof na miesz- 
kanie; lecz l tege gie przyjął, chce zawsze 
zoftawAć w ki (fis olpwatelow. P. Hallmana 
obeymie zapewne pierwszy urząd po ©. Schim- 
melpenainku. Władza ofatniego będzie ob- 
'śzerua; Wewnętrzna adminiftracya zaftanie 
fie tymežasowo, itk teraz jet. = P. Schimmel- 
penmak ief bardzo komeat z swoich pego- 
zyscyy, i $podziewany iek co moment z Pa- 
Ty Ża. 

Jenerał Marmont przyjechał d. 12 z Pa 
'tyża ds A niłerdrnu c» 

EEN Qńegdy"przybył tu hiszpański poseł w 
Londynie, kawaler d'Anduaga, z całęm po- 
seifitwem z Anglii, t wyprawił wczoray goń- 

‘ea de Nladrytu , którego możę tu b-dzie ocze- 

7 kiwał powrotu. Jego tuieyszy ko ega kawa- 

der Boaligni przedftawił go prezydenywi dy” 

Fehtoryaru ftanu. 

Z Parytad. tą. Lutego. 
Dzifieyszy Moniter. przy wadząc „ngiel- 

EX e doniefitnia 0 wyyściu ni morze roszefot- 

Gkiey eskad.y, że widzianą była od iednego 

tmerykańskiego okręto bardzo przez burze 

Skołataną , że do 29 Stycznia ieszcze do Ro- 

cheforta aie powrociła , &e. dodaie: — ” Eska- 

dra z Rocheforeu wyszła przed miefiącem ua 

„mąrze , i podług wszyftkich z Anglii doniefień, 

jeszcze w Swoich domysłach: nie natrafiono 1x 

~ jey prawdziwe „przezząCZEDIE. », 


” 
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2 
d Ciagle mowh, że wkpsmnian: eskadra 
popłynęła do wschodnich tndyy.4 że iey da- ' 
' wodzea zluzuie kontra ad nirała Linois. 
Wczoray przybyli radey fanu Regnault 
de St. Jeap dAngelj. Iefernont i B:renger 
_ do ciał" prawodawczego i przełożyli mh ra~, 
chunek, czyli ftan skarbu. * 
Wydatki ninicyszego roku 13 wynoszą 
"684 mili. fr. Tasumma iet przeznaczona na 
„opłacenie długu narodowego i na zaftą, jenie 
wydarkow publiczney służby, iska to; 
Dług narodowy; 
Nięuftaiącym wierzycielom 42 mil, 942225 fr. 
Dla kally umorzenia 5 — 732.409 fr. 
Doży wotnia płaca Za seme- 
ftry . 1 + . "19 f<= 293,352fr, 
Dług 6 nowych departameń = e; 
fow WSE s — 177,277 É. 
Lita cy wilna wraz Z2 will, 4 
„ają fragcuzkich AK 27 — w. —— 
Q òine wydathi gly statdy: 
„Wydział W. sędziego 2 24 — 400,000 fr. 
Wydział zagranicznych in 


terelow > gas. 1 2 6 — 360,00%fr. 
Wewnęt'zna służba „ « 29 m 3390 fr. 

(W ydział skarbowy . . 43 — 333™09 fr, 
a S arb publiczny — » e Pota "ą 
W ydział wolenny . 271 — 520,D00'fr. 
Wydział marynarki . . 140 — — — = 
Służba Bożi + 4 + » 13 4% = — 
Duchowne pensyę . » « 23 ~ — — — 
Ogólna policya + « + + = — 709,099 fr. 
Koszta nezocydcyy „ji == — 


. 20 — 765,39 fr, 
Ogółem 634 mill. — — — 

Dla zaftąpienia tych wydatkow będzie 

20 mill. 090,000 fr. woiennego podatku do 
gruntowego przydinych. Gruntowy podatek 
na rok 14 wynosi lak, w 13 roku 265 mill. 
93000 fr. osobifty, zbytkowy i ruchomy po- 
ntek wynosi: 52: mill. 30,909 fr. podstek na 
drzwi i okna 16 will. pateniowy '* uboczne 
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podatki tak iak w 13 roku 13 mill. Aże te 
sumimy nie Są wy ftarczaiące, zaczeni pomogo- 
żone zoftały kaacye poborcow i innych urzę- 
duikow. 
Narddzenia względem tege rachunku po- 
ftapowiło ciało prawodawcze na d. 21 Lutego. 
W W.officyerowie odbierali z rąk 
Cesarza jmć fiedzącego na trenie z nakrytą 
głową wielką wftęgę orderu, rzekł do aich : ” 
Wielka ta ozdoba zbliża was do tronu, Mci 
Panowie, nie wyciągaląc pe was aowey przy- 
fegis Nie wkłada na was nowych obowiąz- 
kow , ieft tylko dokończeniem urządzeń hono- 
rowey legii. Ta wielka ozdoba ma i ten cel, 
ażeby zblizyć nasze urządzenia do urządzeń 
różnych europeyskich kraiow, i okazać iak 
dalece ia i my wszyscy poważamy to wszy- 
ftko, co tylko sąfiedzkie i przyiażue nam lu- 
dy poliadaią. s 

Rozchodzi fię pogłoska, że nasz poseł 
w Moaachiam P. Otto, iet przeznaczony sa 
amballadora naszego do Hagi na mieysce P. 
Semonwillas p 

Xżę Eugeniusz tteauharnois iet w Pary: 
żu na powrot spodziewany. 

X. Sambucy iet mianowany mifirzem 
obrzędow cesarskiey kaplicy. 

W Turynie urządza przybyły z Paryża 
W. mifrz obrzędow Salmatoris mieszkania 
dla Cesarza Napoleona i iego orszaku. Ce- 
sarz zibawi potem kilka dni w wieyskim zam- 
ku Stapinigi o półtory godziny drogi od Tu- 
fynu leżicym, 

Cesarski pałac Laeken przy Bruxelli ieft 
duż wyreparowany , i ma bydź iak naypigk- 
niey umeblowany. 

PP. Rife-Caubray i Delaporte mieli ho- 
aor oddać J. C. Mci zeszłey niedzieli , tiedem 
pierwszych tomow swoich Pandektow fran- 
cuzkich. 3. C. M. z dobrocią przyiąć ieraczył. 

. Dacier wieczny sekretarz biftoryi i li- 
teratury dawnieyszey w ialtytucie narodowym 
przesłał ieden excmplarz Korneliusza Neposa 
francuzkiego Elektorowi Jmci Arcykancierzowi 
Rzeszy Niemieckiey. Elektor jme Arcyttsn- 
elerz pisał do P. Chatanneuf autora tey hifto- 
ryi, że czytanie dzieła w którym są wyfta- 
wione świetne czynności ludzi sławnych, któ- 
rzy tyle fię przyłożyli do sławy narodu fran- 
«uzliiego Zrobiło mu niywiększe ukoniento- 
wanie; do litu Elektor jmć przyłączył piek- 
my podarunek, który autorowi dzieła tego 
ofiarował. 

Dnia wczorayszego Papież odwiedził 
miednice, wszyfiko uważnie oglądał, a szaze- 
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gólniey machiny tam używane tak dawnieysze 
ia i świeżego wynalazku. Około 300 osoh 
wpuszczono tam które żądały odebrać błogo- 
sławieńftwo od J. S. Gdy J.S. ufiadł P, Hu- 
guet kommiflarz rządowy miał do niego mo 
wę. Qyciec S. oświadczywszy swoie ukon- 
tentowanie z uczuciaw wyrażonych w tey 
mowie , dał swoy pierścień pocałowac P, kom- 
miflarzowi cesarskiemu i pobłogosławił iega 
familiią, która mu (przedftawioną była, i cało- 
wała nogi lub pierścień J. S.  Uważane iak 
wszędzie indziey wielką liczbę matek familiy 
które mieniły fie bydż szczęśliwemi, że dim 
swoich dzieci mogą ziednać błegosławieńftwa 
J.S. Papież oglądał potem gabinet mineralo- 
gii kierowany od sławnego chimilty P. Lesa 
ge, który przez lat So pracował nadty:n zbio- 
rem dzifiay uważanym w Europie za nayda- 
skonalszy, QyciecS. z wielkim uliomientowa- 
niem przypatrywał fię wielu doświadczeniam 
chimieznyin , króre ten uczony mąż w przy- 
tomuości jega czynił, a szczególniey spa- 
leniu fię żelaza w powietrzu żywotnym które 
robi skutek bardzo zadziwiący , i ten można- 
by przyrownać do rozlicznych sztucznych o- 
gniow. P. Lesage poprowadził potem J.S. do 
gabinetu kunsztow, gdzie znaydują fie bardzo 
szacowne pomniki ftarożytności. J. $. zafta- 
mawiał fię bardzo nad małą ftatua grecką bar- 
, dzo dawną, którey głowa, ręce i nogi są 
Srebrne i bufem Cicerona, którego korpus jett 
ametyttewe, a głowa alabafirowa naylepiey 
zachowąna. J. S. opuścił miedricę bardzo a- 
kontentowany. © Porządek tam panuiący do» 
zwolił mn wszyfiko widzieć, i jega oycow- 
skie serce znalazło tam niytkliwsze i naysza- 
£ownieysze uczucia z ttrony wiernych. 

W czoray ciało prawodawcze nie miało 
pofiedzeria. oząwczoray po edprawieniu tay- 
nego wydziałn przyfiąpiło do wybrani? trze- 
ciege subftytuta jeneralnego prakuratora cesar- 
skiege przy naywyższy'm sądzie. Kandydx- 
tami byli Aibiłoo i Savoie Rollia trybunowie. 
Albiffon pozyskał większość głosow i trzeciga 
subitytutem ogłoszonym zoftał. i 

Z Neapolu d. 4. Lutego. 

Wiadomość o wyyściu na morze tuloń: 
skiey flory sprawiła tu uaywięksae wrażenie. 
Rozumiano , że pokaże fię przed naszem mia- 
ftem, zagrozi mu, i ten zupełnie niepewny do- 
mys? powszechną rozszerzył trwogę. 

Nowy liniiowy angielski okręt Excellent 
przybył da portu uespołitańskiege , dla zlu- 
zowania iak mowią fłoiącego tu od dawna ie- 
duego angielskiege lintiawcge okrętu. 
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Dobra Matka z grobu do żyłącego Syna. 
( Z Neuwiedzkiey Gazety. ) 


Oby Anioł dobroci osłonił swemi skrzy- 
dłami ewe serce! oby spokoyność twey duszy 
tak była czyfta, iak woda Źrodełna! oby cno- 
ta. którą ci moie ulta obwieszczały ugrunto- 
wała lig w twym umyśle! Takie były» Ko: 
chany Ferdynandzie, oftatnie życzenia umiera- 
lącey twey matki, krórem do Nieba zanosiła:/ 

Zadne przykrości nie obciążają twego u- 
mysłu; Twoia dobra matka naprowadzała Cię 
miłością do dobrego. Łagodne napomnienia 
są nayprzyiemnieyszym obowiązkiem matki 
nawet Z zarobi. Z mieysca. abawiony ch. któr 
rzy przez cnoty oliągnęli wieczną szczęśli* 
wość. c i s 

Codziennie wychodzę wa brzeg rzeki, 
która oddziela ziemski padół od mieysca wie- 
cznego naszego spoczynku; upatrulą pomię” 
dzy przybywaiącemi zuaioniego znaszych o- 
kolie, dla dowiedzenia fię iak ci fię powodzi. 
Cóż moy Ferdynand robi? zapytałam fię o- 
fratnia razą iedrego z twoich przyiacioł , któ- 
ry iak mi poźniey powiedziano, przyspieszył 
sobie śmierć przez swoie rozpufty. Uśmiech- 
Sat fie, i przebiegł pręako, iak gdyby go to 
zapytanie zawftydziło. Lecz wczoray przy- 
był © poczciwy pleban z pobliskiey wioski 
naszego mialła. Ten dał mi pozBąć przez róż- 
ne naciągania, że twoje życie daleko ieft róż- 
ne od tego, kiedym ieszcze przy tobie bawi- 
ła; iefteś nespokoynym i porywczym ; twoje 
towarzyftwa składa ię zludzi zepsutych, i 
ebawia [ię abyś iuż nie zszedł z drogi prawey. 
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6. MARCA 1805. 


Wiięcey nie chciał mi powiedzieć, zapewne 
aby mnie nie zasimucił. / 
Wielki Boże! iakaż przykrość dla mege 
serca! Przytomna ieszcze moiemu duchewi ra- 
dość , którą czułam od urodzenia twego aż do 
rozftania fię ztobą. Kochałam cię iuż nimeś 
Światło zobaczył. Niebezpieczeńftwa i bole 
ści zniknęły, iak tylko pierwszy płacz twoy 
usłyszałam.  Jeszcześ nie był moim Ferdyńau- 
dem , ieszcze ci S. Chrzeft nie nadał tego imie- 
nia; ale ;byłeś moia pociechą, moim szczę 
Ściem , ach moim dziecięciem ! O momenta świa. 
towey szczęśliwości, czemuż iefteście zatrute! 
Radzano mi, abym dla słabości moiey 
przyłęła do Ciebie mamkę. Lecz iakżebym 
to znieść mogła? ty byłeś moim życiem i mo- 
im całem ieftefitwem. Pierś moia cię karmiła, 
i przez to ftałam fię podwoyną twoią matką, 
ty moim dziecięcism. Ten pokarm, któryś 
ssal był macierzyńską manną. Serce leżące 
pod piersią, któraś trzymał , dla ciebie tyłke 
uderzało, właśnie jak gdyby ci pokarmu do» 
dawac chciało. Taka była twoia matka „(Ko- 
chany Ferdynandzie, daruy te przypomnienie; 
zalewają one moie serce, oby tylko twoie po~ 
ruszyć mogły ! 
: byłeś całem moim Światem; nnika- 
łam wszelkich zabaw ; ty byłeś mi wyftarcza: 
jącym; całe moie uKkontentowanie było w ta- 
bie. Czuwałam po nocach i miło mi było u- 
przedzać twoie rozkwilenie. 

; Po śmierci twego oyca byłeś iedyną mo~ 
ią podporą. Widziałam potem, iż niebardza 
lobiłeś przyymować moie rady; nie sprzeci- 
wales mi ię w prawdzie, ale częfto pofirzę- 
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Zala a usmiech, który brałam za dobroć twe- zasłona z oczu molch; widziałam przejaść, 
go serca i wesołość; nie przeftawałam ie- nad którą trzymaiąc cię na ręku, ftanzłam. 
dnak zawsze cię zachęcać do cnoty. Nie iedną , Miłość własna, nie wyjawienia uikomu słabo- 
noc przepędziłam w myślach o tobież przeczu- ści mbiego męża , i zmnieyszenia fię naszego 
wałam, że niedługo iuż pobawię przy tobie, maiątku, dodała mi nićiako meztwa zaftano- 
ielynie tylko dla ciekie pragnęłabym leszcze „wienia fię nad naszemi intereffiumi, i byłam 
była na świecie pozoftac' tyle szczęśliwą, żem w nich nawy perządek 
| Patrzay, Kochany Ferdynandzie, taka zaprowadziła. ` 
ieft trudna powinność dobrey matki; głos na- Naypierwiey wypędziłam con wielkiego 
tury przezwycięża wszyftkie cierpienia, a Świata z moiego domu; wszyftko co tchneło 
miłość macierzyńska..... Jednak niechcę ci przepychem, mufiało uftąpić mieyskiey pro- 
wyrzutow-€zynic, one więcey mnie niż cie- ftocie, i gdy wszyftko urzadziłam, zdawało 
bie dręczą.  Jefteś teraz przyiacielem zabaw; mi fię, Że wielki ciężar spadł z moiego ser- 
młoda krew płynie w tych żyłach; zwodni- ca; czułam fię szczęśliwszą w osobności, ni- 
cze namiętności wzięły nad tobą gorę. Gdyś żeli dawniey na wielkim świecie.  Pozhsłim 
ottatniey niedzieli szedł z/kościoła, iuż okiem z doświadczenia iak zgiełk wielkiego Świata ieft 
nie rzuciłeś na moy grób, a dawniey nigdyś uciążliwym. Ty sam byłeś tylko moią ro* 
go nie minął. Moia mała bratunka, którą bar- skosząz przy tobie upływały dni moie spo- 
dzo kochałam , poszła nodeń , fłanęła i zapła- koynie, i każdy moment w którym cię widzia- 
kała. Otoż ta kocha mnie i w grobie. To mnie łam, był iedynynym celem mey troskliwości. 
bardzo uięło; z Nieba widziałam i ciebie, cie- Opowiedz to wszyltkim dzieciom; opowiedz 
bie iakeś śpieszył za twemi przyiaciołmi; lecz wszyltkim twoim przyiaciołom, którzy ie- 
Bógby dał żeby to byli przyiaciele! szcze matki maią; ach! nie wiedzą co matką 
Wiem, że cwoje czoło ieft wesołe inie czuie, co|dla ich dobra czyni, co matka dla 
zmarszczone; ale czy ieft i dusza taką? Chcę nich cierpi! 
ci przytoczyć naukę zżycia własnego twego Urządziłam tedy interefla naszego ma- 
oyca, która może ci uie wiadoima, a iednak jątku; ukrywałam ile możności niedoftarek; 
może ci bydż vżyteczna. Przebiegniy te kilka zaprowadziłam nowy porządek w gospodar- 
wierszy zliwagą4, ftwie; żyłam oszczędnie, mie chcąc tego oka- 
l Twoy oyciec—iedyny przedmiot moiey zac, i każdy złoty, który oszczędziłam, czy- 
miłości, ale też i zgryzoty — twoy oyciec, nił mi ukontentowanie , ponieważ, nomyślałam 
Kochany Ferdynandzie, ułożył sobienieszcze- sobie, iż ieft dla mego Ferdynauda. Tym spe- 
ściem życ wionie wielkich panow. Przepych sobem sproftowałam interefła niszego domu, 
w sprzętach, udawanie wiełkość w Kompaniiach, i tobie Kochany syny, zoftawiłam, lubo nie 
okazałośc w wielkim świecie i wszelka roz- wielki w teraźnieyszych czasach, ale dosyć 
rzutnaśc przywiązana do tego tohu, ftały fie znaczny maiątek. <5 i 
szkodliwym lego nałogiem. Maiatek iego był Ale coż? kiedy twołę poftepowanie iet 
"qylko'mierny; posag, który muwniasłam był znowu takie, iż co ia oszczedziłam , ty lek- 
zn 'cznieyszy. Pozwoliław (ję wprowadzić w komyślnie zmarrotrawisz: słyszę od przyby* 
ten obłąd ; żyliśmy w sposobie wyimagaiącym waiących tu iak rozrzutnie żyjesz, iaki prze- 
wielkich docnodow. Ja mało znałam fie na ie- pych w twoim dómu panuie, iak twoi mnie- 
go intereflach; nie widziałam także iaki był mani przyjaciele korzyfłają z twey łatwo- 
właściwie wydatek i dychod. 1 iakże fię mo- wierności i niedoświadczenia , iak uganissz fię 
glam dowiedziec, gdy wszyftkie moie myśli, za rozrtywkami i uciechami, iak zaniedbuiesz 
cały mey umysł, iakeś tylko*na świat przy- interefsa i powołanie tanu twego, iak lgniesz 
szedł, na ciebie były zawrocone? Ach! jakże do dobrego życia, ach gdyby tylko było do- 
krotko trwały te przyiemne amamienia!'zni- bre życie nie rozpufta! 
kneły iak zwadniczy sen za pokazanien fię Nie zafłanawiaż fie, kochany Ferdynan- 
iasniejącego ranka —twoy oyqiec umarł. dzie, że na każdym pieniądzu. który wyda- 
s (kropny: dnia! skonal nt moin łonie, i iesz, widać ieszcze fłaranność i oszczędność 
oftatnia lego zgryzota była zraynowanie na- twey matki, i to cię wcale nie porusza ?—— 
szega maiątku; zalecał, mi, ?abym ile możno- Obawiam fię, abyś iuż za daleko w zepsuciu 
ści ftarałe (ię zniego dla ciebi4 uratować. Tu nie poftąpił; umysł twoy fta? Gie iuż głuchem 
meżesz sobie wyftawie , Kochany Ferdywan- na wszyftkie napomnienia prawdziwych przy= 
dzie, smurge położenie twey matki! Spadła iacioł. Porachuy ię, iużeś pełewę maiątku 


X 


zmarnotrawił, i coż daley poczniesz, gdy 
druga połowa takimże sjosobem przeydzie ? 

Nie chcę c: wyftawiac przyszłości, jaka 
cię czeka; nie chcę ci wyftawiać naftępności 
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Oto są napomnienia, kechary Synu. któ- 
re ci umyśliłam posłać. Pochodzą one od two- 
iey marki, którey więcey przy tobie nie ma. 
Zaftanow ię tad niemi i bądź zdrow! 


z rezwiozłego życia. Masz w okolicy rwego 
mieszkania wiele mowiących tego przykłaidow, 
a ludzie, którzy cię ótaczałą , okażą cj dowo- 


CENA ZBOZ 47 


Na targu w Krakowie d. 5. Marca 1805. 


dami, iak trudno w reraźnieyszych czasach Korzec Pszenicy - - zł.pol. 42 do 47» 
nietylko pomnożyć maiątek , ale pofiadaay w  — Zyta 4 20-17, —=+r— 40 — 42: 
cźłości utrzymać. Niemał potrzeba teraz wię 1 — Jęczmienia - - - — — 27 5 30: 
eey pracować dla utrzymania maiątku, niżeli — Owsa -~ Ng =— r .I3E— 12 
dawuiey dla zrobienia go. Swiat pomnożył — Grochu - Fer - — — 28 — 34. 
fię może w niektóre wiaderności, ale za to — Kafzyiaglaney - - — — 5$ — 64. 


zniknęła uczciwość. Wyftaw sobie wiec co- 


W Wiednia d. 24, Lutego. 
by fię z tebą działo, gdybyś pofiradał spe i 


Meca wynofzaca pół korca nafzego: 


sobu do życia. Drze cała gdy e tem pomy- — Pfzenicy = = - zł. pol. 26 do 30. 
'slę, a ty możeszże na to bydź spokoyanym? — Zyta - -< - - —— 21— 97. 
ubiegać fiẹ bez zaftanowóenia zì rozrywkami? — Jęczmienia - - - — — 16 — t$. 
bez względu na przyszłośc Żyć rozrzutuie ?— . — Owsa - - - - — — 9— 3 
o Ferdynandzie! W Brynie d. 23. Lutego. 

Cieszysz fię może, iż co uronisz z ma- Meca Pfzenicy - = = - zł. pol. 29 do 34e 
iątku, nadgrodzisz bogatym ożenieniem. lsecz © — Zyta - = » = = >— — 23 — 33 
nie wiesz, iż # posiżną Ż ną, bierą fię razem  — Jęczmienia =- =- -y — 20 — Zjże 
przepych, ó%a7»łośćc, chimery i kosztowny  — Qwsa = s 4 ge = IQ 15, 
ton wielkiego Świata,  Małżeńttwa sá w uje- —. fosa =- = e «a — 27 — 30 
bie zawierane, niefie przysłowie, lecz podług W Gdańsku d. 17. Lutego. 


mnie ieft to gra lotteryi. Trafisz na dobry 


Szefel czyli pół korca nafzego w monecie 
los, lub ni los, który zniszczy twoią spo- 


pruskiey ( Na łaszt wchodzi 60 szeflow. Je 


KoynoSc, szczęście i domowe ukontentowanie! — Pfzenica  - - zł. pol. 22 do 26. 
Poftawiłeś fię w takim ftanie, Że nie cnoty, — Zyto - *- = - m — 12 — 15. 
ale pieniędzy sznkuc mufisz. I nie ieftże to — Jęczmień - - —— 7— I 
upokarzaiący (tan? n — Owies | —— 6— 7 


ET 
D-ONWPESSTENNIAK. , 

Opisanie Jana Krausa czyli Krzyżanowskiego z pruskiego kordona emigranta na mocy ZA» 
wiadczenia z przeszłey swey służby przez JW. Felixa Kuczyńskiego dóbr Korczowa w cyr- 
kale Siedleckim sytuowanych, dziedzica w służbę lokaia przyiętego, który z pomienionym wy- 
żey JW. Kuczyńskin w podreż W łyńską wyiechawszy w ofłatnich dniach miefiąca Sty- 
cznia b.r, dobrawszy fie do szkatułki tegoż JW. Kuczyńskiege Pana swego ua czer. zł. 2214 
skradł i neiekł. Który to Jan Kraus czyli Krzyżanowski je wzroftu niskiego, szczupły, nie 
maiący iak lat 2r twarzy dośc pełney, mocno ospowaty, włosow ciemnych spuszczawych , 
oczy czarne, mowi iężykiem niemiechim, polskim i frascuzkim, pisze tskże dobrze po nie- 
miecku i po polsku, Uprasza fie zatym Publiczności, iżby takowy człowiek tu z opisu wy- 
rażeny, gdyby fię w mieyscu iakowym znaydował lub przebywał, przytrzymanym i do 
naybliższey zwierzchności pod ftraż oddanym zoftał. W ynalezicielowi bowiem takowego 
złoczyńcy Jana Krausa czyli Krzyżanowskiego, nadgroda w kwocie czer. zł. 200 oznacza ię, 


4 

Guy towary z Hiszpanii przez morze Adryatyckie przychodzące, podług prawidła 

dla Utrzymania handlu Auftryackiego przyiętego, że wszyftkie podeyrzane , a nawet i zarażo- 
ne okręty do W/enecyi przyymowane bydź mnią, tamże czyszczone i wietrzone będą , 
przeto takowe towary podług nadeszłego nadwornego dekretu ddto 22 Stycznia r. b. ieżelk 
są opatrzone zaŚwiagczeniami W eneekiego Magifiratu zdrowia Colli iuż kontumacyą wytrzy- 
mały bez obawy w kraie Aufiryackiego do wolnego użycia wpuszczene bydź mogą. Do 
liczby iednak tych nie należą, dia łatweści z którą zarazę przyimułą, tudzież z przyczyny 
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nfeszczęgnie zamyćb| własności febry amerykańskiey niemożności oznaczenia sposobu. pew: A 
pego czyszczenia towarów » wełna hiszpańska, bawełna od brzegow Hiszpanii przychodząca, 
towary surowe i skory » takowe towary ieżeli iuż do kraiu są wprwadzone, albo (ię na- dro 
dze znayduią , będa tymczasowo w pewne zachowanie wzięte, w przyszłości iednak po. u= 
upłynieniu terminu 3 wmiefięcznego, w którym czalie karrespondentow swoich uwiadomie mø- 
ga, wspomnione towary przez cały czas trwania kordonu i innych rozrządzeń zdrowia: na: 
wet do koniumacyi przyimowane nie będą, tak iako równie zakaz wprowadzenia towarow 
hiszpańskich łądem ieszcze daley w swey mocy zofłaiee Lubo zaś skory wprowadzane 
bydż nie mogą iako fię iuż wyżey rzekło, iednakże towary do wyżey wysSzczególniowych 

armnkow nie dależące, w skóry zawinione i zapakowane równie iako i wina zagraniczoe 
þez trudności wpne dzo maia à r 

| Dla oddalenia także od ftrony Kraiow ottomakskich wszelkiego niebezpieczeń 

razy febry żółtey ma bydź ftogowzie do poźnieyszego dekretu pe Landi 8 LS 
czoia r. b. na wszyftkie z [Lewantu pochodzące, a josobliwie na hiszpańskie towa 
ry, iako to weloe, zachodnio iodyyską bawełnę , skóry i towary surowe; mayścisleysza 
przezorność kontumacyi i używania. W Krakwie 21 Lutego 1805. 

C. K. sąd prowincyonalny śłachecki Lubelski Gallicyi zachodniey P. Mikołajowi By- 
chawskiemu ninieyszym obwieszcza Edyktem , iż po zmarłym tu w Lublinie E i 
Bychawskim , dziedzictwo na niego spadło, któremu adwokat [zdebski za kuratora ieft przy- 
dany. Napomina fię przeta, ażeby służące sobie do pazoftałego pa wzmiankowanym Wim 
centy u Bychawskim, dziedzictwa prawa, okazał i wolą swą dziedziczenia , przed tuteyszym % 
sądem , iako zwierzchnością spadkiem tym-zarządzaiącą w czafie iedsego roku i 6 niedziel. | 
jey oświadczył, gdy w przeciwnym razie względem tego dziedzictwa mnświadcza- 


aym pewn Li A A 
iącym feda otey Bgchawskim i uftanewionym kuratorem , podług przepisanych uftaw cywile 
n pofiąpione i ukończone zofłanie, Działo fię w Lublinie d. 9go Stye 03, 
nych pofłąp Gołaszewski, l e i 9go Stycznia 1803 
Eurtschera |. 


ünch. i 
i ZRądy QB; Sądow szlach. „Lubelskich Gallicy: Zachodniey, 
i , Kumaszewski. 


Cesarsko Król. Sądy Szlacheckie Lnbelskie Gallicyj zachodniey Urod: Brygidzie z 
Boniakiewiczow Dymećkiey +; Annie z Boniakiewiczow Galewskiey i P. Doninikowi Bonia- 4 
kiewiczowi na mocy §624 prawa cywilnego części I. wiadomo czvnią, Że maiątek po 
zmarłym P. Ignacym Boniakiewiczu pozoftaty, na nich względnie do innych sukceflorow [i 
dziedzicow teyże maffy spada, przeto oni do uzycia krokow prawu (cywilnemu ftosownych 
to ief: do doyścia albo zrzeczenia fię tego. dziedzictwa zachęca fię. 

Działa fię w Lublinie dnia 9 Stycznia 1805. 

Kajetun Michałowski P. P. 
de Weinling, 
Partscher. 


Z Rady Ces, Król. Sądow Szlach. Łubel. Gall. Zachodniry 
Kobsin. 


Przez Œ. K. sąd szlachecki Krakowski Galicyi zachodniey ninieyszym wszyfłkitn , któ- 
sym na tym zależy, wiadomo fię czyni, że Antonilla z Czarneckich Zborowska przez tenże 
sąd, iako osobiftą tey intancyą >» podług prawa $. 253 ufławy cywiłney cześci I. za rozrzu- 
tną , * maiątkiem swym roarządzać niezdolną deklarowana jef i że rozciągnieuie lię kurateli na 
iey maiątka mieysce ma. Dan w Krakowie dnia 11 Lutego 1303. 

Sosef de Nikorowicz, 
Minch. 


Sternek. 
2 Rady Ç. ©. sądow szlacheckich Krakowskich Galicyś zachodnicy: 


Elsner. 
(Przy dzificyszey Gazecie znayduie fig drugi dodanik, ) 
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DODATEK DRUGI č: 
DO Nru. 19. | 
GAZETY KRAKOWSKIEY 


W Krakowie dnia 6, Marca “1805. 
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DONIESIENIA. whi 


+ Gdy fię trzechletnia dzierżawa klucza Pękosławice zwanego do Komendataryynego wę- 
gbockiego Opactwa usleżącego z dniem 24 Czerwca r.b. kończy przeto też dobra Opackie w 
dawnym cyrkule Sandomierskim leżące wraz z wszelkiemi powinnościami inwentarskiemi , 
tuntami dominikalnemi wyfiewami, tudzież mieszkalnemi i Ło oygkiemi, pobudynkami na 
gp osobie idące lata To ielt ed 24 Czerwca 1805 aż do'24 Czerwts IGO9 zadrierżawione bę łą 
cytacya tey dzierżawy , będzie fię odprawie dnia Igo Kwietnia t. m w klasztorze .W ąchoc- 
kim cena fiskalna ieit 2507 zł. ryń. życzący Sobie tey dzierżawy zaopatrzą fię zatem w wa- 
gum przepisane i na dniu wspomnionym ogod: 9 z rana do klasztoru Cyftersow w W achoc- 
ku beddeego fię udadza , gdzie kondycye i inwentarz widzianym bydź może. 
Krakowie dnia I5go Lutego 1805 


Magiftrat Miafta C. K. Stołecznego Krakowh ninieyszym obwieszczeniem do powszech- 
aey POdsie wiadomości, iż kamienice w 2ch częściach Filipa Cerchy wczwartey zaś Barba- 
ry © <howey własna na ulicy Iloryabskiey pod Nrem 809 ftoiąca zł. ryń. 6307 kr. 50 o-. 
gz4COWADA, ną żądanie żędą Jozefa Kręngin , a to na zadosyć uczynienie sunimy czer. ł. §Q 

_ prze” Filippa Cerche iemu winney , dnia 29 Marca 1805 ogodzinie 3ciey po południu przez 
pbliczną licytącyą sprzedana zoftanie pod warunkami. | i d 
mify a czący Sobie kupna 10 część ceny szacunkowey dla pewności aktu licytacyi, przed 
kommifya złoży, 

2) Pozoftałą summę wylicytowaną w dniach 14 da- depozytu sądowego złożyć będzie 
winien : Ilaczey gowa lcytacya na iego koszt i ziego szkodą naznaczonaby zolłała. Ma- 
jący Przeto chęc kupjenia na wyrażonym terminie i mieyscu ftawić fię zechch 

Na koniec wierzyciele hypotekalni napóminaią fię, ażeby nie czekaiąc osobnych przy- 

ozwan praw swych przy licytacyi pilnowali, gdyż inaczey wszyscy ci, którzyby . preten- 
sji swych przy prorokule licytacyi nie oznaymili, żadnego więcey prawa, ani przeciwko 
kupicielewi tey kanjenięy , ani przeciwko samey kamienicy mieć nie bedą, lecz swego za- 
spośoienia Zslmmy wyjicytawaneyś albo ioney -wierzycieli swych subftarcy: szukac bę- 


| dą malcii. p t m 
; ; Gollmayer. 
: Łodzsnak;, 
Hirschberg. 
| 1-1 Æ Rady Magiera C. K. Miafie Stołecznego Krakowa. 
sy” w I 


Dms gi- Grudnia 1904. 


,  C.K sądy szlacheckie Krakowskie Galieyi zachodniey ozazymuią tym Edykrem Pana 
Piotrowi iłertakiemu: że adwokat Lfebich zafiępca de spraw maily zadłużoney jmc Xiędza 
Jozefa Szaniawskiego usadow tych = opowrocenie do pierwszego (łanu przeciw pertraktacyi 
likwidowaney summy 503 €zef. zł. z prowizyą 4 kosztem prawnym, i zapadłenu na to wy- 

tokowi — żałobę na niego podał, i o pomoc Sądu, ile sprawiedliwość wymaga prolit. 
,, Udy zaśsady teg nie maige wiadomością gdzie on zofłaie, Hab czy wcaleiw Cys. Krol. 
PO dzigdzieznych znaydnie fię , onetnuż P. Piotrowi Bertakiefu ziego szkodą i iega 
osztem, adwokata tuteyszego Billewicza zaftępcą pofłanowiły, z którym proces teu ftosow- 
nie do ultawy sądowey na C. K. pańftwa dziedziczne przepisaney rozpecznie fię i ukoń- 
czony będzie; on przeto Edyktem ninieyszym tym kogtew, 'wnobiinaf fie’ ażeby w czasie 
przyzwoitym dnia 17 Kwietnią 1805 roku sam Itanat, albo ieżeli iakie ma prawa swego 
dowody!, te zaftępcy wyznaczanemu w cześnie przestał, albo nakoniec innego sobie patro- 
na obrał, tego sądom tutzyszym wymienił ,i podług przepisu tych śrzadkow prawa uży= 
wał, które do 5wey obrony za nayskutecznieysze osądzi; inaczey bowiem wszelką niedo- 
godność z zaniedbasia wyniknąć mogącą samby sobie, podług opiewu C. K. praw, przy- 

pisac był winien. l 
Jocej de Nikorowicz. 
A neh. 


ES a Pohlberg. w 


Y y > 


Z Rady C. Kə Sydo:v Szlacheckich Galityi Zachodnicy. 
W Krakowie dnia 21 Grudnia 1504. 7 
] mą Śckerauz, 
C. K sądy fzlucheckie-Krakowskiz Galicyt zachodniey oznaymuią tyn Edyktetw 
P. Sewerynowi Kalinowskiemu : że P. Mikołaj de Verny Gerard u sądow tych o przeigcia 
sprawy przes Woyciecha Romera względem 2000 zł. pol. z dóbr Cianowie prótendowanych 
wmniesionzy — żałobę na niego podał, io pomoc sąda, tle sprawiedliwość wymaga, prosił. 

Gdy zaś sądy te nie muiąc wiadomości gdzie on zojłaie, lab czy w cale w C. K. pai- 
wach dziedzicznych znayduie fig, onemaż P., Sewerynowi Kalinowskieme adwukata iu- 
teyfzego Kłoffowskiego, z iego szkodą i iego kosztem zafiepeą pofłanawiły, z którym 
proces ten fiosownie do ufiawy sądowey na € R. pańfiwa użicdziczne przepisanev rospo- 
cznie fe i ukończony będzie; on przeto Edyktem ninieyszym tym końcem upumina fig: 
ażeby wczasie przyzwoitym, to efł przed dniem 17 Kwietnia 1305 roku sam Jłanął , alba 
seżeli iakie mą prawa swego dowody, te zafiępcy wyznaczonem* wcześnie przestał , 
albo nakoniec tnnegu sobie patrona obrał, tego sądom tuteyfzym wywienił, s podług 
przepisu tych śródków prąwa używał, które do swey obrany za nayskatecznieyfze 
orądzi.; inaczey bowiem wszelką niedogodność z zaniedbania wyniknąć mogącą samby sa- 
bie, podług opiewu C. K. praw, przypisać był winien. 

Jozef de Nikorowicz. c= 
Miunch. 
Poklberg. f 
Z Rady Ces. Krol. sądow szlacheckich Krakowskich Galicvi zachodniey 
W Krakowie dnia 21. Stycznia: 1905. 
- Scherauz. 

C. K. sądy szlacheckie Krakowskie Galicyt zachodniey oznay muią tym Edyktem Jakó- 
bowi Tuszkawi $. p. Jana Puszki sukceflorowi : że Fiskus Krolewski inieniem konwentu ' 
zakonnic karmelitek na Wesoły u sądow tych — osekweftracyą domu | ogrodu na Czarney 
wsi pod Nrem 21 — żałobę na niego, tudzież na Panią Teklę Ostaszewską, 'Agneszke Baie- 
rową , poyi Tuszka i Karola Bartscha podał , i o pomoc sądu ile sprawiedliwość wy- 
maga, prosił. - 

Po Gdy zaś sądy te, nie maiąc wiadomości gdzie Jakób Fuszek zoftaie, lub czy wcale w 
C.K. panftwach dziedzicznych znayduie fię , onemuż nieprzytomnemu z ieg szkodą i łego 
kesztem adwokata tuteyszego Spyteckiego zaftępcą poftanowiły, z którym proces ten fto- 


gownie dn ufisowyadowey na ©. Ki pańfwa dziedziczne przepisaney rozpocznie fię i u- 
kończony bedzie;* om przeto Edykrtem 'ninieyszym tym końtem upónini lię ; ażeby w 
czalie przyzwaitym rodel: dnia 3 Kwiemnia r.b. ogodzimie TO` z rana- sam ttanął, albo ieżeli 
iakte ma priuwa swego dowody, te zalłępcy « wyznaczonenu w cześnie przestał , ' albo 
nakoniec innego sobie patrona obrał, tego sądom tuteyszym wymienił i podłuz przepisu 
tych śrzodkow prawa używał, które do *obrony swey sprawy za nayskurecznieysze o- 
sądzi; iuaczey wszęlką niedogodność z zaniedbania wyniknąc mogącą saiuby sobice pe- 
dług opiewu ©. K. praw przypisąc mufiał, 
Jocej de Nikorowicz. 
Baron de Münch. 


Lickocki. i 
« Z Rady C. K. Sądow Szlacheckich Galicyi Zachodniay. 
Krakowie dnia 7 Stycznia 1805: 
M | 4 Glenzpcjo „ak T. | 
C. K- sądy szlacheckie Krakowskie Galicyi żachodniey Elyktem ninieyszym wiadomy 
seynią wszyitkiin , którym tem wiedziec należy: że dobra Rączki w cyrkule dawniey Koniec-, 
kim ateraz w Kiejeckim leżące, Jana Karwelieckiego własne, w summie 49,3[1 zł. pol. 1$ 
gr. oszacowane, w drodze exkucyi, na zaspokoienie resztującey z prowizyl pochodzącey* 
summy 5313 zł. pol. 10 gr. Pani Dominice Charski należney, przez licytacyą publiczną pod 
warunkami naftępuiącemi sprzedane będą: 
1) Zeby Każdy dobra te kupić sobie życzący przy akcie hHeytacy: dziefiątą część sza- 
cunkn jako w.idywont dle pewności aktu licytacpi w gotowiżnie złożył: 
«) Ażeby nabywca summe z ficytacyi wypadłą albo złożył , albo też. względgm ujey z 
wierzycielami ma dobrach Raczki rabespieczonymi umowił fię. kari kod ya 
3) W przypadka.niedopełnienia powyższych warunkow nowa licytacya z sżĘodą I ko- ` 
sztem zwłokę czynłgcego nabywcy niznaczoni będzie , ialo przeciwnie. ™* EST 
4) Po dupetniem'a warunkow wyżey połcźonycłi nabywcy wolno będzie o wydanie de 
kretu dziedzictwa i własności, tudzież o urzed'-wną intremiflya prosic. p + - 
Wszyscy zatym hu'na sobie życząew dniż 30 Kwietnia 1995 roku ogodzifie Io zrana 
wE. K. sądrch vuteyszych niechay Ñe znaydnią, na który dzień oraz wszyscy erzyciele 
hyp>tekowani, którzy osohnego wezwania spodziewać fię nie maią, wzywają (ię ztym ida- 
dztkiem ; że ci, którzy fię wtym wyznaczonym terminie nie zgłoszą, ani du nabywcy, ani 
do dóbr samych żadnego już prawa miec nie będą, ale satysfakcyi swciey z szacunku sprze- 
dzży lub z ionego "maiatku dłużnika swegó poszukiwać muszą. 5 
W Krakowie dnia 7 Stycznia 1905. 4 
4zef de Nifbrowicz. u” 
B 


. de Munch, M2 4 dB 
F.łokibprg. = è = R 
Z Rady C. K. sądow szlacheckich Krak. Galicyi Zachodniey, ™' 


a Scherauz. 

Juryzdykcya Dominikalna Staszowska w Galieyi zachodniey cyrkułe Radomskim tiniey- 
Szym Elyktem P.]avowi Rummel wiadomo czyni, że Starozakonny Elħisz Szmuvlowicz mía- 
fta Staszowa oby watet ù Juryzdykcyi tey wsprawie względem zapłacenia zł.ryń. 100 ztym 
co należy, į powrocenia 8 korcy żyta w naturze, żałobę przeciwko niemu exportowały:i © 
pomoc sadu: ils sprawiedliwość wymaga, dopraszał fię. k : 6 en a 

dy zag JurepdykKcia, ta nie maiąc żadney wiadomości, gdzie ebżałowany zoftnie, Inb 
szy w cale w C.K. kraiach dziedzicznych znaydnie fię , iemu P. Janowi Rumsite! tutay jmiesz- 
kaiącege afficyalite Dominikalnego P. Kazimierza jJwanickiego ziego szkodą i kosztem zá- 
ftępeą poftanewitą , s którym proces tea podług uftawy sądowey. dla C.K.'kraiow przerisa- 
ney rozpoczety ukończony będzie. Qa przeto Edyktem ninieyszym tym końcem upoming 
fe, ażeby dnia 5 Kwietnia 1805 egodzinie 9 z rana jako wterninie do uliney rózprawy éo l 
Rem ebydwom przczuaczoym słm osobiście flawił fię , &lbo ieżeli iakowe ma prawa swego 


dowody , te zaftępcy wyznaczonemu w cześnie-.przesłał, albo nakonieć innepe “patrons sobia 
obrał, tego sądowi tuteyszemu wymienił, i podług przepisu tych środkow prawa używała 
króre do.obrony swey sprawy za nayskuteczuieysze osądzi, gdyż inaczey wszelkie złe skut 
ki z apornego PE Gę wyniknąć mogące, samby sobie przypisać musiał. a 
EWICRI 
Z Juryzdykcyi Domiujkaiicy Sraszowskiey dnia 24 Gruduia 1804- 
; Tarłowski, 

C.K. prowincyonalny sąd szlachecki Lubelski w Galicyi zachodniey , ninieyszym Edy' 
ktem wszyftkin komu otym wiedziec należy wiadomo czyni, iż na podaną do tego sądu 
przez Wincentego Dąbrowskiego po zmarłym niegdy Konkordym Dąbrowskim z dobrodziey- 
ftwem inwentarza uzuanego dziedzica , proźbę , o zrobienie z wierzycielami i dłużnikami tey- 
że mafty po niegdy zmarłym Konkordy w Bąbrowskim pozofałey „ugody; nowy termin Da 
dzień 15 Marca roku teraźnieyszego 1305 „godzinę 9 zrana wyznaczony ieft.AW szyscy wiec 
krórzyby dług iaki uteyże malły mieli, lub inną iaką pretensyą miec sądzili fię, uiemnicy 
jako d dłużnicy teyże mafly zwołuią, ażeby do tev kemmiflyi wtym sądzie na dzień wy 
zńaczony fawili fię, + wierzyciele pretensye swe likwidnwali, pod rigorem, iż ieżeli termin 
ten opuszczą, zięh szkodą subfłancya zmarłego niegdy Koakordego Dąbrowskiego ftawaiącym 
ma terminie wierzycielom wydaca zoftanie. ; 

B. Gołaszewski. 
Dollenberg. 
Comes a Bubna. 
8 Z Rady C. K. Sądow szlacheckich, Lubelkich Gallicy zachodni ey. 
, 1 * Alimaszcewski. E 
Magiftrar Miafta C.K.Lublind ninieyszym publicz: Edyktem wszyftkim i keżdema wszcze” 
ólności do wiadomości podaie: iż aa zadanie W. Suffczyńskiego prawnie przekonywaiącego, 
Eyri amienicy pe zmarłym niegdy janie Szteygierze pozofłałey tu w Lublinie na ulicy 
Grodzkiey pod Nr. 88 ftoiącey , tegoż niegdy jana Szteygicra własney, podług dzieł” detaxa- 
cyi przez każdego poprzedniczo , lub: w.czake licytacyi w Regiftraturze przeyrzeć fię me- 
gącęgą do ryf: 4755 kr. 2 urzędawnie oszacowaney, dnia I2 Marca 1805 r _o godzinie 10 
zrana w mieęyscu Magiftratu tuteyszego adprawłac fię będzie ; gdzie więcey offiaruiący ftoso= 
wnie dolulławy sądowey 6. 436. dfugi na teyże Kamienicy zabespiećzone w szaconku ceny 
offisrowauey ha fiebie przyjąć obowiązany bedzie, chociażby wierzyciele przed umowionyne 
zrzeczeniem fię długu zapłacenia przyiąc wsbraniaii fig, dla tego wszyscy na pomienioncy 
Kamienicy Hypotekowani wierzyciele, na tenża termiu, ażeby szczególnego przypozwu nie* 
oczekiwali, podług nadwornego rozporządzenia pod dniem 2% Sierpnia 1797 ninieyszym Edyk- 
tem wzywają fię; [gdyż przeciwnie, krórzyby na pomienionym termwie niefłanęli, ani prze- 
ciwko kupuiącemu albo tę Kamienicę przeymuiącemu, ani do tey Kamienicy, żadnego prawą 
mieć nie będą, lecz swoiey ualężytości z przedaży albo z innego dłużnika maiątku posan- 
kiwac mąią. Dan w Lublinie dnia 11 Grudnia 1804. 
ay Purtscher. 
Lewandewski, 


Krępski.  -, | | 
` Z Rady Magistratu C. K. Miasta Lublina. 
. A 7 Jaszowski. i 
Zwierzchność Daminikalna Kielecka podare do wiadameści pubiiczaey , że dnia 5 Marca 
r.b. o godzinie grey z rega w kanceljaryi oberamiowęy Kieleckiey odprawiać fię będzie licy- 
tacya przedażna domu drewnianego Radkow zwanego, na rzedmieściu Kieieckim, pod Nrem 
konskrypcycnslnym 239 ftoiącego g spiklirzekiem, - ttodołą , szopą i chiewami. Szacunek 
tatarski iet 1200 zł. pol. okondycyach do tey licytacyi ułożonych dowie fie, chęć kupienie 
tego domu malący w teyże pberamtowey kancellaryi, Datum w Dominium Kieleckim. dnia 24- 


> plik, Kłofowskt, Sędzia „Dariinikajgy Kielecki tafiępaiący. iy 


Rj eb 


zzz a 


